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okazji Świąt Bożego Narodzenia życzymy wszystkim Czytelnikom, szczególnie nauczycielom, ucz-

niom oraz pracownikom naszej szkoły, ciepłych, radosnych, miłych i spędzonych w gronie rodziny 

chwil. Życzymy Wam także, aby obecność tych, których kochacie, rozjaśniała świąteczne dni. Niechaj 

pogoda ducha napełni Wasze serca, niech spełnią się Wasze najskrytsze marzenia, niech Nowy Rok 

2017 będzie dla Was szczęśliwy i łaskawy. Wszystkim życzymy także udanej zabawy sylwestrowej! Re-

dakcja 
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BBĄDŹ NA CZASIEĄDŹ NA CZASIE  
Ten dział dotyczy tego, co dzieje się aktualnie w naszej szkole i poza nią. 

NIEPODLEGŁOŚCIOWY APEL 

edenasty listopada to znana każdemu patriocie data- rocznica odzyskania niepodległości. Uczczono ją 

w naszej szkole niesamowitym apelem. Patryk Cpałka 
 

 

Rys. 1. Zdjęcie z parafialnych obchodów  

rocznicy odzyskania niepodległości 

Apel został zorganizowany przez panią mgr Jadwigę 

Janikowską, panią mgr Edytę Mastalerz, uczniów 

klasy 1., 2. oraz 3. gimnazjum, a także harcerzy. Za-

prezentowano go 4. listopada w szkole i 6. listopada 

w kościele. W apel zostało zaangażowanych możliwie 

wiele osób, gdyż panie chciały przy tej okazji akty-

wować je do działania. Apel opowiadał o chłopcu, 

który nie wiedział, jak się zabrać do napisania pracy 

z historii i języka polskiego. Z pomocą przyszli mu 

jednak babcia i dziadek pewnej dziewczynki, opowia-

dając „stare dzieje”. Nie zabrakło przy tym recytacji 

fantastycznie wpasowujących się w sytuację wierszy, 

a także nastrojowych piosnek, odśpiewanych przy 

akompaniamencie pani mgr Katarzyny Łagodzińskiej. 

Po doniosłym wydarzeniu wszyscy, jak gdyby nigdy 

nic, wrócili do swoich klas na lekcje. Czy myśl prze-

wodnia apelu pozostanie w ich pamięci na dłużej? 

Oby… 

DZIEŃ ŻYCZLIWOŚCI 

dniu 21. listopada obchodzony był w naszej szkole Dzień Życzliwości. Natalka 

Idea święta wywodzi się ze Stanów Zjednoczo-

nych, kiedy to w 1973 roku bracia Brian i Michael 

McCormack postanowili zareagować na konflikt 

zbrojny między Egiptem a Izraelem i pokazać światu, 

że walka zbrojna szkodzi. Obecnie celem Dnia Życz-

liwości jest uzmysłowienie i przypomnienie ludziom 

o tym, że wzajemna życzliwość może stać się pod-

stawą budowania pokoju oraz właściwych relacji 

między ludźmi. 

 

Rys. 2. Istnienie Dnia Życzliwości, podobnie jak np. Dnia 

Wody, może uświadamiać, że współczesny świat posiada 

braki. Pora zacząć je naprawiać, nie tylko od święta! 

DZIEŃ MISIA 

dniu 25. listopada obchodzono w naszej szkole Dzień Misia. Młodsi uczniowie w tym dniu przynosili 

swoje ulubione pluszaki. Natalka 
 

 

Rys. 3. Dobrze jest cieszyć się zdrowiem. Wówczas łatwo o to, 

by cierpienie innych uchodziło naszej uwadze. Warto jednak 

zawsze pamiętać o tych, którzy nie wyzdrowieją… 

Pomysł spodobał się także uczniom klas starszych, 

którzy chętnie włączyli się do zabawy. 

 Dzień Pluszowego Misia został ustanowiony 

w setną rocznicę pewnego wydarzenia. Otóż pewnego 

dnia Prezydent Stanów Zjednoczonych Teodor Ro-

osvelt uczestniczył w polowaniu, w trakcie którego 

zraniono małego niedźwiadka. Wówczas Prezydent 

rozkazał jego uwolnienie. Świadek tego wydarzenia 

narysował uwolnionego misia pod opieką Prezydenta, 

a jeden z producentów zabawek wykorzystał ten ry-

sunek w trakcie projektowania nowej zabawki „Teddy 

Bear”. Od tego czasu pluszowe zabawki towarzyszą 

nam od najmłodszych lat, niosąc radość i dodając otu-
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chy. Ważne jest także to, że z okazji Międzynarodo-

wego Dnia Pluszowego Misia w wielu miastach orga-

nizowana jest zbiórka pluszowych maskotek dla ma-

łych pacjentów oddziałów onkologicznych. Im są one 

potrzebne szczególnie… 

SZKOLNE BIEGI NA ORIENTACJĘ 

dniu 28 listopada 2016 roku w sali gimnastycznej naszej szkoły odbyły się biegi na orientację.  

Natalka 

We wspomnianych zawodach wzięli udział uczniowie 

od trzeciej klasy szkoły podstawowej do trzeciej klasy 

gimnazjum. Zabawa polegała na odbijaniu kwadrato-

wej karty na specjalnych czytnikach z numerami, któ-

re umieszczone były w różnych miejscach sali gimna-

stycznej. Uczniowie byli zachwyceni. 

 Zawody zostały zorganizowane w ramach akcji 

„Zygzakiem po hali ZS3 w Częstochowie” oraz akcji 

„Mamo, tato wstań z fotela”. Pomysłodawczynią dru-

giej z wymienionych akcji jest nasza szkolna ekspert-

ka od maratonów i niestrudzona ich uczestniczka- 

pani mgr Anna Zuterek. Jej działania, które począt-

kowo objęły swym zasięgiem dzielnicę Mirów, są 

dziś doskonale znane przez wszystkich zwolenników 

biegania z naszego miasta i nie tylko. Więcej infor-

macji na temat akcji można znaleźć na stronie 

www.facebook.com/mamotatowstanzfotela. 

 

Rys. 4. Pani Anna Zuterek w trakcie jednego z treningów. 

ANDRZEJKI 

ndrzejki znane są też jako jędrzejki lub jędrzejówki. Jest to noc wróżb dziewczęcych dotyczących mi-

łości i małżeństwa, traktowana z powagą, nierzadko poprzedzana postem i rozpoczynana modlitwą 

do św. Andrzeja. Święto to jest obecnie potępiane przez Kościół i traktowane jako świeckie. Natalka 

 

Rys. 5. Aktualnie w Andrzejki rzadko kultywuje się niektóre 

zwyczaje. Według dawnych wierzeń, jeżeli dziewczyna 

w wigilię św. Andrzeja nic nie jadła, to we śnie ukazywał się 

jej przyszły mąż. Inny zwyczaj mówi, że wpuszczany do krę-

gu dziewcząt gąsior szczypał jako pierwszą tę pannę, która 

najszybciej miała wyjść za mąż. Czy dzisiaj zamążpójście jest 

takim opatrzone takim samym priorytetem, jak niegdyś…? 

Andrzejki zmieniły swój charakter, łamiąc panieński 

monopol. Dziś zarówno dziewczęta, jak i chłopcy, 

dzieci i dorośli bawią się żartobliwymi wróżbami, 

najczęściej wspólnie, na organizowanych zabawach 

i imprezach, lub kameralnych, domowych spotka-

niach. 

 Andrzejkowe wróżby przetrwały do dziś i cieszą 

się niesłabnącą popularnością, mimo iż przez stulecia 

Kościół potępiał je jako zabobony. W andrzejki pró-

bujemy trochę dla zabawy, a trochę na serio, uchylić 

rąbka zasłony kryjącej przyszłość. 

 Głównym powodem, dla którego w wieczór an-

drzejkowy wróżymy, jest chęć poznania swojego 

przyszłego męża. Jednym z najpopularniejszych zwy-

czajów, nieustannie kojarzącym się z wieczorem an-

drzejkowym, jest lanie wosku. Inną wróżbą jest wa-

hadełko, wróżba z papieru, filiżanki, magiczny ogień, 

buty. 

  Wróżb jest całe mnóstwo, nie sposób wspomnieć 

o wszystkich. Wystarczy tyko odrobina fantazji, wy-

obraźni, inicjatywy, aby spędzić niezapomniany wie-

czór. Najważniejsze przecież jest to, by się świetnie 

zabawić. 

 Uczniowie naszej szkoły również ulegli magii 

wróżb i we wszystkich klasach nagminnie wróżono 

przyszłość. Niestety, tegoroczna impreza nie wszyst-

kim przypadła do gustu. 
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HALLOWEEN 

alloween, to święto pogańskie, obchodzone 31 października, czyli przed polskim dniem Wszystkich 

Świętych. Inka 

Krajami, które uznają i bawią się w Halloween są: 

Wielka Brytania, Stany Zjednoczone, Irlandia 

i Kanada. Głównymi symbolami tego święta są dynie, 

z powycinanymi w nich strasznymi twarzami. 

W Polsce jest obchodzone coraz częściej, co niekiedy 

budzi pewne kontrowersje. W Halloween, po zmroku 

często można spotkać dzieci, przechadzające się po 

ulicach w dziwnych, strasznych przebraniach 

z torebką na cukierki, krzyczące „Cukierek albo psi-

kus!”. Niektórzy podchodzą to tego sceptycznie, 

a inni obdarowują dzieci łakociami. Nazwa Hallowe-

en jest najprawdopodobniej skróconym All Hallows' 

E’en, czyli wcześniejszym „All Hallows' Eve” – wigi-

lia Wszystkich Świętych. 

 

Rys. 6. Czy ci z nas, którzy doznali potężnego bólu rozstania 

z umiłowanymi najbliższymi, spowodowanego ich śmiercią, 

będą ich utożsamiali np. z dyniowymi straszydłami lub zom-

bie…? Czy może bardziej z dobrymi, opiekuńczymi ducha-

mi…? Jednak przy właściwym nastawieniu i odrobinie dy-

stansu zabawa dyniowo-cukierkowa może mieć swój urok… 

MIKOŁAJ- WIERZYĆ CZY NIE? 

ikołajki jest to święto ku czci Świętego Mikołaja. Jest ono obchodzone każdego roku w dniu 6. 

grudnia. Każde dziecko czeka na to, aż przyjdzie do niego Mikołaj i przyniesie mu to, co sobie wy-

marzyło. Dzieci piszą listy do Mikołaja i wysyłają je pocztą. Na parapetach okien zostawiają dla Mikołaja 

ciasteczka i mleko. Lisia 

Istnienie tak fajnego gościa, jak Święty Mikołaj, ne-

gują nudni i zatwardziali naukowcy. Swój sceptycyzm 

opierają między innymi na twierdzeniu, że jak świat 

długi i szeroki, nie widziano dotąd latającego renifera. 

Niedowiarki pytają też, jakim cudem Mikołaj jest 

w stanie „obskoczyć” wszystkie domy na obu półku-

lach i to jednego dnia. Sceptycy wyszli ze złego zało-

żenia. Mikołaj nie jest Ziemianinem, lecz świętym 

i nic go nie ogranicza ani czasowo, ani przestrzennie! 

Może być w tym samym czasie w tylu miejscach, 

w ilu tylko mu się będzie chciało i podobało. Poza 

tym Święty Mikołaj nie jest zdany tylko na siebie 

i swoje renifery. W pracy pomaga mu kilkoro osobi-

stych asystentów. We Francji na przykład jest to Pani 

Abonde, która nauczyła tamtejsze dzieciaki cierpliwo-

ści i dostarcza im podarki dopiero w noc sylwestrową. 

Jeśli chodzi o Półwysep Apeniński, to tam rządzi La 

Bekana- niezbyt przyjazna osóbka, która ma pod swo-

ją jurysdykcją najbardziej niegrzeczne dzieci (w ich 

skarpetkach zamiast prezentów ląduje popiół). Działa 

ona 6. stycznia, w święto Trzech Króli. W Niemczech 

prawą ręką Świętego Mikołaja jest Pani Berta (Frau 

Berta), w Pensylwanii- stanie USA zamieszkanym 

przez Holendrów i Niemców- prezenty rozdaje Kriss 

Kringle. Z taką świtą Świętemu Mikołajowi zawsze 

się udaje. Jest przebiegły, maskuje się lepiej niż Zorro 

i nadal pozostaje największym idolem dzieci. Nie 

wierzyć w Świętego Mikołaja, przynajmniej 

w grudniu, jakoś tak nie wypada… 

 

Rys. 7. Mikołaj przez wiele osób postrzegany jest w sposób 

dosłowny- jako osoba fizyczna. To może rodzić wątpliwości 

dotyczące jego istnienia. Być może (pisząc językiem „zatwar-

działych naukowców”) jest on po prostu niezdefiniowanym 

fenomenem, który niczym światło latarni na brzegu mrocz-

nego oceanu wyrachowania udowadnia nam w trudnych 

czasach istnienie bezinteresowności i życzliwości…? 

MAGIA ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA 

owoli nadchodzą święta, które spędzimy w gronie rodzinnym. Bardzo ważnym dniem jest Wigilia Bo-

żego Narodzenia. W naszej szkole uroczystość ta odbędzie się 22. grudnia. Uczniowie wspólnie 
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z nauczycielami usiądą do odświętnie nakrytych stołów, połamią się opłatkiem, złożą sobie życzenia. 

Później wszyscy obejrzą jasełka przygotowane przez przedstawicieli różnych klas. Lisia 

Boże Narodzenie 

Uroczystość Bożego Narodzenia nie była znana przed 

IV. wiekiem. Przez pierwsze trzy wieki Kościół ob-

chodził jedynie datę zmartwychwstania Chrystusa. 

Ewangelie nie zajmują się bliżej dokładnym ustale-

niem dnia narodzin Chrystusa. Kościołowi antyczne-

mu wystarczała sama znajomość faktu narodzin Zba-

wiciela i przebiegu wszystkich wydarzeń związanych 

z osobą Jezusa Chrystusa. Chrześcijanie pochodzący 

z kultury hellenistycznej przywiązywali duże znacze-

nie do daty narodzin. Dzień 25. grudnia, jako data 

liturgicznych obchodów Święta Narodzenia Chrystu-

sa, jest raczej symbolicznym ustaleniem kalendarzo-

wym. Impulsem do powstania osobnego święta litur-

gicznego narodzenia było oświadczenie Soboru 

w Nicei (325r.). 

Potrawy wigilijne w Polsce i nie tylko 

Jak głosi polska tradycja, na stole wigilijnym powinno 

się znaleźć 12 potraw. W tym dniu królują ryby (karp, 

śledzie), potrawy z nasion (groch, mak), kapusta, 

grzyby, postny barszcz, kompot z suszu itp. Polskie, 

klasyczne potrawy wigilijne to: barszcz z grzybami, 

uszkami lub pasztecikami (czasami żur lub zupa 

grzybowa), karp w galarecie, karp smażony, kapusta 

z grochem, pierogi z kapustą i grzybami, kutia, śle-

dzie w oliwie i kompot z suszonych owoców. 

W kuchniach innych państw nie zawsze przestrzega 

się postnego charakteru posiłków i tradycyjne wigilij-

ne potrawy to np.: kaczka (Austria), kiełbaski (Niem-

cy), indyk (Wielka Brytania). 

Ubieranie choinki 

Tradycja ta wywodzi się z VIII. w. Wtedy to Św. Bo-

nifacy, nawracając na chrześcijaństwo pogańskich 

Franków, kazał ściąć olbrzymi dąb, któremu oddawa-

no cześć. Upadający dąb zniszczył wszystkie pobli-

skie drzewa oprócz małej sosenki. Święty uznał to za 

znak niebios, a młode zielone drzewko za symbol 

Chrystusa i chrześcijaństwa. Zwyczaj ubierania cho-

inki w znanej formie przyszedł do nas z Niemiec na 

przełomie XVIII. i XIX. w. Zawieszane na drzewku 

w wigilię ozdoby i smakołyki nie były dobrane przy-

padkowo: 

 jabłka symbolizowały zdrowie i urodę, 

 orzechy zawijane w złotko miały zapewnić dobro-

byt i siły witalne, 

 miodowe pierniki - dostatek na przyszły rok, 

 opłatek umacniał miłość, zgodę i harmonię 

w rodzinie, 

 łańcuchy wzmacniały rodzinne więzi, 

 lampki i bombki miały chronić dom od demonów 

i ludzkiej nieżyczliwości, 

 gwiazdka na czubku to pamiątka gwiazdy betle-

jemskiej oraz znak mający pomagać w powrocie 

członków rodziny przebywającej poza domem, 

 dzwonki oznaczały dobre nowiny i radosne wyda-

rzenia w rodzinie, 

 aniołki - to opiekunowie domu. 

Wigilijne wierzenia 

W wigilijną noc pod śniegiem zieleni się trawa, 

w lesie zakwita paproć, zwierzęta rozmawiają ludz-

kim głosem a woda w studniach zamienia się w miód 

lub wino. W wigilię należy rano wstać, umyć się 

w rzece lub w strumieniu. Dodrze, żeby tego dnia do 

domu przyszedł pierwszy mężczyzna – to także wróży 

pomyślność w całym nadchodzącym roku. Mimo ob-

owiązującego postu warto zjeść kawałeczek chleba 

umoczonego w miodzie, aby w ciągu roku nie brako-

wało słodkich chwil. Wszystkie pożyczone przedmio-

ty powinny też wrócić do swoich właścicieli. 

 

Rys. 8. Niech tegoroczne Święta Bożego Narodzenia  

będą dostatnie, rodzinne, spokojne… Wyjątkowe… 

SYLWESTROWE SZALEŃSTWO 

ylwester jest to noc z 31. grudnia na 1. stycznia. Żegnamy stary rok i witamy nowy. Z okazji sylwestra 

ludzie chodzą na różne imprezy. To święto obchodzi się na całym świecie. Najhuczniej obchodzone 

jest ono w Rio De Janeiro. Tam też jest organizowane wielkie przedstawienie. Wszyscy wówczas wspania-

le się bawią. Lisia 
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Rys. 9. Niech noworoczne postanowienia będą 

w nadchodzącym roku choć odrobinę realne. 

Przy okazji sylwestra pojawia się odwieczny problem: 

co na siebie włożyć? Otóż nie trzeba kupować spe-

cjalnej kreacji – nawet z najprostszej sukienki można 

wyczarować karnawałowy strój. Zadbaj tylko 

o dodatki, czasem wystarczy drobiazg, aby szałowo 

wyglądać. Nawet nie myśl o radykalnych zmianach 

fryzury w ostatniej chwili! Może w ostrzyżonych 

włosach będziesz wyglądała super? No właśnie – mo-

że. Ale to nie znaczy, że musisz wyglądać jak co 

dzień. Zaszalej z brokatem, kup zmywalny spray do 

włosów w odjazdowym kolorze. Baw się swoim wy-

glądem. Baw się, szalej, zmieniaj się jak kameleon, 

olśnij wszystkich swoim wyglądem – to przecież syl-

wester! A w co się ubrać? Co prawda czerń jest nie-

śmiertelna i zawsze będzie modna, ale zostaw ją na 

inne okazje. Nawet najpiękniejsze, czarne suknie wy-

glądają podobnie – a przecież Ty masz się wyróżniać! 

W tym karnawale nadal będą modne wszystkie błysz-

czące materiały, cekinowe ciuszki. Najważniejsze 

jest, żeby trafić ze strojem – bo przecież sylwester 

sylwestrowi nierówny. 

HARCERSTWA CZAR 

Czestochowska Drużyna Harcerska Mirowskie Sokoły działa w ramach Hufca Częstochowa Cho-

rągwi Śląskiej Związku Harcerstwa Polskiego oraz jest drużyną wchodzącą w skład Drużyn Ni-

grum. Julka 

Drużyna Mirowskie Sokoły powstała z inicjatywy 

Pani mgr Doroty Turemki, która obecnie jest jej dru-

żynową. Drużyna ta, właściwie nasza drużyna, liczy 

obecnie 28. członków. Jest systematycznie wspierana 

przez jej Honorowego Przyjaciela - dh. Pawła Ulitę. 

Więcej o drużynie i jej działaniach można przeczytać 

m.in. na stronie internetowej mirowskiesokoly.ugu.pl 

Odnośniki do tej strony są też prezentowane na profi-

lu w serwisie Facebook. Julka 

 Czy inicjatywy podejmowane przez drużynową 

i brać harcerską naszej szkoły wzbudzą w sieci inter-

net choćby porównywalne zainteresowanie, jak wyzu-

te z jakichkolwiek wątków merytorycznych filmiki 

o szafujących zdrowiem i życiem „superbohaterach”, 

kolejne meldunki z „Koziej wólki”, czy sztampowe 

sweetfocie z uszkami i psim noskiem? Z perspektywy 

czasu widać, że może być z tym różnie. Drużyna 

prosi zatem o internetową mobilizację i silne wspar-

cie! Za to serdecznie wszystkim dziękuje! Patryk 

 

Rys. 10. Drużyna Mirowskie Sokoły w czerwcu 2016. roku. 

UCZNIOWIE CZYTAJĄ? 

czniowie naszej szkoły czytają… niechętnie raczej, szczególnie lektury. Julka 

W naszej bibliotece są jednak książki, które cieszą się dużą popularnością. Są to następujące pozycje: 

„Dziennik Cwaniaczka”, „Zapiski Luzaka”, „Mikołajek”, seria „Magiczne drzewo” i „Baśniozbiór”. 

PPISAĆISAĆ??  PPOTRAFIĘOTRAFIĘ!!  
Ten dział jest poświęcony oryginalnej twórczości literackiej uczniów naszej szkoły. Wy także prześlijcie 

nam swoje propozycje, abyśmy mogli opublikować najciekawsze z nich! 
 

WIERSZ „MÓJ PATRIOTYZM” 

listopadzie nastąpiło rozstrzygnięcie wojewódzkiego konkursu poetyckiego „Ojczyznę moją…”. 

Z radością i dumą informujemy, że wśród laureatów jest Patryk Cpałka, uczeń klasy I. gimnazjum, 

nasz kolega i redaktor naczelny gazetki „Looknij”. Za wiersz o tematyce patriotycznej uzyskał on III. wy-

różnienie. Gratulujemy! Jadwiga Janikowska 

20. 

U 

W 
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Konkurs o randze wojewódzkiej wymyśliły 

panie z istniejącego formalnie od niedawna 

w Częstochowie stowarzyszenia "Pasja do 

życia". Współorganizatorami wojewódzkiego 

konkursu poetyckiego pod patronatem Prezy-

denta miasta Częstochowy Krzysztofa Maty-

jaszczyka „Ojczyznę moją…” byli: często-

chowskie Gimnazjum nr 2 im. Pokolenia Ko-

lumbów, LO im. Sienkiewicza, Samorządowy 

Ośrodek Doskonalenia i szczep harcerski 

„Kamyk” (od Aleksandra Kamińskiego, autora 

„Kamieni na szaniec”). 

 Na konkurs wpłynęło ponad 40 prac. Prace 

uczniów wyrażały uczucia patriotyczne mło-

dego pokolenia Polaków, określały znaczenie 

miłości do ojczyzny w świecie współczesnym 

i pokazały, że jest na nią miejsce w sercach 

młodych ludzi. Uroczyste wręczenie nagród 

dla laureatów konkursu odbyło się w dniu 10 

listopada 2016 r. o godzinie 11.00 w Sali tea-

tralnej IV. Liceum Ogólnokształcącego im. 

Henryka Sienkiewicza w Częstochowie. Dalej 

prezentujemy nagrodzony wiersz Patryka. 

 

Rys. 11. „…wsłuchany w listopadowe deszczu krople”. 

Mój patriotyzm 

Leżę wsłuchany w listopadowe deszczu krople, 

Co wyrywają się z ciemności, co tłuką w okno pokoju. 

Za jego ścianą rodzice miło gawędzą przy stole, 

W nim trzynastoletniemu jestestwu nie brakuje spokoju. 

Leżąc tak trudno zaprzeczyć, że jest się patriotą, 

Tak przecież wypada, tego wciąż się nas uczy! 

Więc gra się na szkolnym apelu rolę główną z ochotą, 

Zaraz potem w kąt ciska symbole, jak pęk starych kluczy. 

To śmieszne, jak łatwo pomylić drogi i ulec złudzeniu, 

Że powalczę z zaborcami lub szablą wygram wojnę! 

Tak oto tkwić w infantylnym przeświadczeniu… 

Lecz czy wtedy patriotyzm właściwie dzisiaj pojmę? 

Nie dam też sobie wmówić, że miłość do ojczyzny 

Wymaga skrajności, co sztuką jest nie lada! 

To rodzi bowiem dziwne „yzmy”, „izmy”, 

A w nie z rozsądku wierzyć nie wypada… 

Zatem zamiast grywać, solidniej się pouczę! 

Za granicą zachowam swą godność Polaka! 

Do kosza na ulicy papier celniej wrzucę! 

Z szacunkiem odnosić się będę do swego rodaka! 

A jako harcerz wstanę rano i w takie pójdę miejsca, 

Które przodków pamięć sławią, są świadectwem chwały, 

W cichej zadumie uchylę drzwi umysłu mego oraz serca 

Prosząc o patriotyzm właściwy, wciąż bardziej dojrzały… 

OPOWIADANIE „MIKOŁAJKI” 

apraszamy do zapoznania się z opowiadaniem „Mikołajki”, napisanym przez naszą koleżankę 

z redakcji-Inkę. 

Czas przedświąteczny to czas wielkiej krzątaniny, 

gotowania, sprzątania, by wszystko wypadło jak naj-

lepiej. W kuchni unoszą się przepyszne zapachy cie-

płych potraw i piekących się ciast. W salonie stoi 

piękna, kolorowa choinka, mieniąca się różnymi bar-

wami światełek i bombek. I oczywiście, co jest bardzo 

ważne – pod choinką czekają prezenty. Wszystkie 

dzieci od początku grudnia marzą o tym, co chciałyby 

dostać pod choinkę, na mikołajki. Piszą listy do Miko-

łaja, prosząc go o zabawki i słodycze i tym podobne. 

Wydawałoby się, że to nic trudnego, prawda? Chcę 

to, tamto i gotowe. Otóż nie. Dzisiaj opiszę Wam hi-

storię małej Milenki, która miała niemały problem, 

żeby opisać Mikołajowi to, co chciała dostać. 

 Drugiego grudnia, w szkole Milenki wszystkie 

tablice na korytarzach w salach udekorowane były 

świątecznymi kartkami, wyciętymi z papieru choin-

kami, rysunkami dzieci itp. Na lekcjach nauczyciele 

prowadzili zajęcia luźno, z okazji zbliżających się 

mikołajek. Gdy dzwonił dzwonek, w salach od razu 

podnosił się wesoły gwar, wszędzie słychać było gło-

sy szczęśliwych dzieci, które chwaliły się tym, co 

mają dostać na święta. Milena nie rozumiała skąd jej 

koledzy i koleżanki mogą wiedzieć, co przyniesie im 

Mikołaj, skoro nawet nie wysłali listu, nie mówiąc już 

o tym, że do mikołajek zostały jeszcze cztery dni. 

Podeszła więc do swojej przyjaciółki Wiktorii 

i zapytała : 

-Hej, a ty wiesz już, co dostaniesz na Mikołaja? 

-Nie, jeszcze nie. Już nie mogę się doczekać, żeby 

zobaczyć, co dostanę! 

-Nie wiesz? - zdumiała się Milena. 

-W tym roku postanowiłam poprosić Mikołaja 

o prezent-niespodziankę – uśmiechnęła się. 

-To bardzo fajny pomysł, może i ja tak zrobię. 

W końcu od wczoraj myślę. Myślę i nie mogę się 

zdecydować, co chcę dostać. 

-Okej! Ale potem powiesz mi co to było? - zapytała 

Wiktoria. 

Z 
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-Pewnie, że tak – odparła i w tym samym momencie 

zadzwonił dzwonek, obwieszczając lekcję języka pol-

skiego. 

Gdy dziewczynki, wraz z innymi uczniami weszły do 

klasy, zajęły miejsca, nauczycielka zaczęła mówić: 

- Dzień dobry kochani! Dzisiaj, zanim otworzycie 

podręczniki, rozdam wam kartki, na których napisze-

cie swoje listy do Świętego Mikołaja. Pomogę wam je 

poprawnie zaadresować, więc na pewno trafią na bie-

gun północny. 

Dzieci ucieszyły się słysząc polecenie. Kiedy Milenka 

dostała kartkę, zaczęła się zastanawiać nad tym, co 

ma napisać. „Co chciałabym dostać?”- zastanawiała 

się. Po chwili przypomniał jej się pomysł Wiktorii 

i zaczęła pisać : „Drogi Mikołaju. Na święta chciała-

bym dostać prezent-niespodziankę” - przyjrzała się 

naskrobanemu w jedną chwilkę zdaniu. Jej list wyda-

wał się śmiesznie krótki, w porównaniu do listów 

innych. Nawet Wiktoria zapisała już pół strony. Po 

pięciu minutach intensywnych rozmyślań, Milena 

nareszcie dowiedziała się co chce dostać. Do swojej 

kartki dopisała : „I proszę Cię Mikołaju, przynieś mi 

pod choinkę jakieś ładne łyżwy”. Podpisała się i 

z pomocą Pani zaadresowała list. 

- Dobrze dzieci, zaraz będzie dzwonek, więc proszę 

was, abyście w domu dali te listy rodzicom, oni wyślą 

list na poczcie – ledwie skończyła mówić, a salę wy-

pełnił dobrze wszystkim znany dźwięk. 

Dzieci zaczęły się pakować, a Milenka rozmyślała 

tylko o tym, że chce nauczyć się jeździć na łyżwach. 

Wyobrażała sobie siebie, robiącą niesamowite sztucz-

ki i piruety na lodzie, a wokół niej zgromadzali się 

ludzie, bijący brawo. 

 Gdy wróciła do domu, podała list rodzicom 

i siadając przy stole, opowiadała co wydarzyło się 

dziś w szkole. Zakończyła swoją opowieść słowami: 

„I kiedyś zostanę prawdziwą i znaną łyżwiarką!”. 

 Następne dni, w oczekiwaniu na szósty grudnia 

minęły bardzo szybko. Tego wyczekiwanego dnia, 

Milenka wstała z łóżka i jak błyskawica zbiegła po 

schodach, by zobaczyć, co leży pod choinką. Leżały 

tam dwie paczki z jej imieniem. Szybko chwyciła za 

pierwszą i rozerwała papier. W środku zobaczyła bia-

łego, pluszowego misia, czekoladę i dużo innych sło-

dyczy. Mimo, iż to nie były łyżwy, ucieszyła się. 

Przecież miała jeszcze jedną paczkę do rozpakowania. 

Otwierała ją powoli, bardzo podekscytowana. Gdy 

zobaczyła, co jest w środku pudełka, zaparło jej dech 

w piersiach. Na dnie pudełka leżały piękne, białe łyż-

wy, ocieplane różowym futerkiem. Były dokładnie 

takie, o jakich marzyła. Gdy się odwróciła, zobaczyła 

rodziców, którzy patrzyli na nią z uśmiechem. 

 

Rys. 12. „(…)miała jeszcze jedną paczkę do rozpakowania. 

Otwierała ją powoli, bardzo podekscytowana. Gdy zobaczyła, co 

jest w środku pudełka, zaparło jej dech w piersiach(…)”. 

  Bez zastanowienia rzuciła się im na szyję. Już 

w następnej chwili zapragnęła je wypróbować. Popro-

siła rodziców, by pojechali z nią na lodowisko, dziś 

po południu. Zgodzili się! Milenka wierciła się nie-

spokojnie, w oczekiwaniu na wyjazd. Nie mogła zna-

leźć sobie miejsca. Gdy wreszcie pojechali, była chy-

ba najszczęśliwszą osobą na świecie. Założyła łyżwy. 

Pasowały idealnie. Gdy wchodziła na lód, towarzy-

szył jej lekki strach. W końcu pierwszy raz w życiu 

miała łyżwy na nogach. Jedną ręką kurczowo trzyma-

ła się barierki, drugą ściskała dłoń taty. Było bardzo 

ślisko, ale Milenka szybko nabrała pewności siebie. 

Puściła barierkę i spróbowała postawić krok do przo-

du. Poślizgnęła się i już miała upaść, ale tata w porę ją 

złapał. Po chwili podszedł do niej jeden z właścicieli 

lodowiska i zapytał: 

- Pierwszy raz na lodowisku? 

- Pierwszy – odpowiedziała Milenka. 

- W takim razie mogę cię trochę poduczyć, jeśli tylko 

tata wyrazi na to zgodę! - spojrzał na niego pytająco. 

- Oczywiście, udzielam zgody – tata Milenki 

uśmiechnął się. 

- To chodźcie za mną – powiedział i poprowadził ich 

do części lodowiska zarezerwowanej dla początkują-

cych. 

 Trenowali bardzo długo, aż w końcu mama Mi-

lenki stwierdziła, że muszą już wracać, bo Milena się 

rozchoruje. Dziewczynka po całym dniu była bardzo 

zadowolona. Nazajutrz, w szkole, opowiadała wszyst-

kim, których napotkała, o tym, jak nauczyła się jeź-

dzić na łyżwach. Spełniła swoje marzenie. Inka 

NNASI LAUREACIASI LAUREACI  
Ten dział zawiera informacje o sukcesach uczniów i nauczycieli nasze szkoły. 
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SUKCES NASZEJ IZBY PAMIĘCI NARODOWEJ 

naszej szkole, z inicjatywy Pani Katarzyny Lechowicz zorganizowany został „Kącik pamiątek regio-

nalnych”. Mimo, że działa on zaledwie od kilku tygodni, został doceniony w naszym powiacie!  

Liwia 

W gromadzenie eksponatów włączyło się wiele osób, 

a zbiory obejmują między innymi: maszyny do szycia, 

stare monety, kałamarze, pióra, żelazka, kołowrotek, 

porcelanowe ozdoby, stare lampy i wiele innych, 

równie ciekawych rzeczy. Zapraszamy do ich ogląda-

nia oraz przekazywania nowych eksponatów. Liwia 

 Wiadomość z ostatniej chwili jest taka, że przygo-

towana przez Panią Katarzynę Lechowicz izba pamię-

ci narodowej zdobyła drugie miejsce w powiatowym 

konkursie „Szkolne Izby Pamięci i Tradycji Narodo-

wej” w kategorii „Budujemy szkolne izby pamięci na-

rodowej”, zorganizowanym pod patronatem Krzyszto-

fa Matyjaszczyka – Prezydenta Miasta Częstochowy. 

Nagroda została odebrana w LO im. Henryka Sien-

kiewicza w Częstochowie w dniu 16 grudnia 2016 

roku przez Panią Lechowicz oraz uczniów zaangażo-

wanych w pomoc przy przygotowaniu kącika: Patryka 

Cpałkę, Michała Lackiego i Wojciecha Pułkownika. 

Serdecznie gratulujemy przede wszystkim Pani Le-

chowicz tego ważnego dla szkoły oraz mieszkańców 

dzielnicy sukcesu! Patryk 

 
Rys. 13. Dawne żelazko – tzw. żelazko z „duszą”. 

SUKCES W KONKURSIE INFORMATYCZNYM 

atryk Cpałka, uczeń klasy I. gimnazjum, zdobył wyróżnienie w IV. Ogólnopolskim Konkursie „Moje 

miasto i mój region za 100 lat” w kategorii informatycznej, zorganizowanym przez Szkołę Podstawo-

wą nr 12 im. Zygmunta Glogera w Białymstoku. Patronat nad konkursem objęło Ministerstwo Edukacji 

Narodowej. Gratulujemy! Agnieszka Dziarmaga-Działyńska 
 

W tegorocznej, czwartej edycji konkursu wystartowa-

ło ok. 4200. uczniów z placówek oświatowych całej 

Polski. Uczestnicy konkursu nadsyłali prace 

w czterech kategoriach: plastycznej, literackiej, in-

formatycznej oraz fotograficznej. 

 Celem konkursu było kształtowanie wśród dzieci 

i młodzieży poczucia tożsamości oraz lokalnego pa-

triotyzmu. Pomysłodawcom tej inicjatywy zależało, 

by przygotowanie dzieci i młodzieży biorących udział 

w konkursie zostało poprzedzone poznaniem lub 

przypomnieniem historii miasta, z którego pochodzą, 

jak również najważniejszych miejsc w mieście 

i regionie, będących chlubą „małych ojczyzn”. 

 Poziom wszystkich prac był bardzo wysoki. 

Uczestnicy wykazali się ogromną wyobraźnią, spo-

strzegawczością i kreatywnością. Każda z prac była 

przemyślana i staranna. Wszystkie nadesłane prace 

oceniało dwudziestoosobowe Jury składające się ze 

specjalistów: nauczycieli przedszkoli, plastyków, po-

lonistów, fotografów, informatyków, grafików 

i architektów. 

 Uroczyste podsumowanie konkursu i wręczenie 

nagród odbyło się 9 grudnia 2016r. w Białymstoku. 

 
Rys. 14. Przykładowy slajd wyróżnionej prezentacji  

i kod QR dla osób, które chciałyby się zapoznać z całością 

pracy w formacie wmv. 

SUKCES W KONKURSIE FOTOGRAFICZNYM 

atryk Cpałka, uczeń klasy I gimnazjum, otrzymał wyróżnienie w Wojewódzkim Konkursie Fotograficz-

nym „(Nie) zwykłe miasta i miasteczka”. Gratulujemy! Agnieszka Dziarmaga-Działyńska 
 

W 

P 

P 
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Rys. 15. Jedno z przesłanych zdjęć pt. „Miejska intymność”. 

Organizatorem tego konkursu było V. Liceum Ogól-

nokształcące z Oddziałami Dwujęzycznymi im. Kanc-

lerza Jana Zamoyskiego w Dąbrowie Górniczej. Ce-

lem konkursu było upowszechnianie i popularyzacja 

fotografii, jako dziedziny sztuki, propagowanie twór-

czej postawy, rozwijanie umiejętności obserwacji 

otoczenia i jego dokumentowania. Podsumowanie 

konkursu odbyło się 30 listopada 2016r. 

ZZRELAKSUJMY SIĘRELAKSUJMY SIĘ  
Ten dział zawiera żarty nadesłane przez naszych Czytelników. Wy także prześlijcie nam swoje propozycje, 

byśmy mogli opublikować najciekawsze z nich! 

ŚWIĄTECZNE SKOJARZENIA 

więta to radosny czas. To wypatrywanie pierwszej gwiazdki, ubieranie choinki, spotkania z rodziną, 

przygotowywanie pyszności, więcej wolnego czasu. Z czym kojarzą się święta maluchom z naszej szko-

ły? Ich odpowiedzi mogą być zaskakujące… Patryk Cpałka 

Najoryginalniejsze odpowiedzi przedszkolaków moż-

na podsumować następująco: „z tym, że wcześniej nie 

trzeba się myć” (karp w wannie?), „z Kevinem samym 

w domu” (czy jego oglądanie wejdzie na stałe do na-

rodowej tradycji?), „ze stłuczonymi bombkami” (jest 

okazja pozbyć się tych nieciekawych), „z wizytami 

dziadków i wujciów oraz ich prezentami” (to oczywi-

ste, przyzwyczajenie drugą naturą...). To tylko niektó-

re z odpowiedzi udzielonych przez małych rozrabia-

ków. A z czym Wam kojarzą się polskie święta? Na-

piszcie do nas na adres: gazetka.looknij@gmail.com. 

 
Rys. 16. Karp w wannie to  

coraz rzadszy widok w naszych domach. 

NASZE ŻARTY 

Pośmiejmy się z żartów przekazanych przez Agatę. 

Jasiu wchodzi do sklepu i jego uwagę przyciąga 

błyszczący obiekt na półce. Zaciekawiony pyta sprze-

dawcę: 

- Co to jest? 

- Termos - odpowiada sprzedawca. 

- Do czego służy?- pyta znów. 

- Pomaga utrzymać gorące rzeczy gorącymi, nato-

miast zimne zimnymi - objaśnia sprzedawca. 

Jasiu po długim zastanowieniu kupuje tajemniczy 

przedmiot. Następnego dnia przynosi termos do szko-

ły, a zaciekawieni koledzy pytają: 

- Co to jest? 

- Termos – odpowiada. 

- Do czego służy? – pytają. 

- Pomaga utrzymać gorące rzeczy gorącymi, nato-

miast zimne zimnymi – wyjaśnia. 

- A co masz w środku? – pytają z zaciekawieniem 

- Dwie filiżanki herbaty i mrożony sok pomarańczo-

wy – odpowiada… 

Wujek pyta Jasia: 

- Dokąd tak biegniesz? 

- Do lekarza. 

- A co ci dolega? 

- Bolą mnie nogi. 

Mały Jaś z triumfem woła do ojca: 

- Tato, ja już umiem pisać! 

- To świetnie. A co napisałeś? 

- Skąd mogę wiedzieć, skoro nie umiem jeszcze czy-

tać?! 

Jasiu, jakie wykształcenie ma twój tatuś? 

- Osiem klas! Ale… wszystkie pierwsze! 

Jedzie Jasiu rowerem i zatrzymuje go policjant. 

- Jasiu dlaczego jedziesz w czapce z daszkiem zamiast 

w kasku? 

- Ponieważ robiłem doświadczenie. 

- Jakie doświadczenie? 

- Zrzuciłem kask z 8. piętra i się roztrzaskał, a czapce 

nic się nie stało! 

Ś 
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Jak się nazywa geniusz z Europy? 

- EUgeniusz. 

Jak się nazywa licznik do oczu? 

- OKOlicznik. 

WWASZE REKOMENDACJEASZE REKOMENDACJE  
Ten dział zawiera informacje o tym, co podobało się naszym Czytelnikom i co polecają Oni innym. 

TAJEMNICZY OGRÓD 

czniowie klasy V. w Teatrze im. A. Mickiewicza w Częstochowie obejrzeli spektakl pt. „Tajemniczy 

ogród”. Zachęcam do jego zobaczenia. Róża 

Chcę Wam, drodzy czytelnicy, opowiedzieć na po-

czątku nieco o naszym częstochowskim teatrze. Mie-

ści się on przy ulicy Kilińskiego 15, został wzniesiony 

w latach 1928-1931. W budynku znajdują się następu-

jące sale: scena duża, scena kameralna, scena Histrion 

i Foyer im. Marka Perepeczki, który w latach 1997-

2003 był dyrektorem teatru. Budynek i jego wnętrza 

zrobiły na mnie ogromne wrażenie. 

 Spektakl pt. „Tajemniczy ogród” w reżyserii Ceza-

rego Domagały wg F. H. Burnett także na długo po-

zostanie w mojej pamięci. Jest to niezwykle widowi-

skowy spektakl muzyczny, którego scenariusz oparty 

jest na kanwie jednej z najpiękniejszych powieści 

wszech czasów! Opowieść Frances Hodgson Burnett's 

opisuje losy rozpieszczonej sieroty, Mary Lennox, 

która po śmierci rodziców zamieszkała u bogatego, 

ale pełnego goryczy, zdziwaczałego wuja. Jego dom 

i ogród skrywają pewną tajemnicę. Jaką i co się działo 

w tajemniczym ogrodzie, jak potoczą się losy Mary 

Lennox, Colina Cravena, Dicka, Bena i innych boha-

terów przedstawienia dowiecie się, gdy obejrzycie 

sztukę. Mnie bardzo podobała się dekoracja, gra akto-

rów oraz ich stroje. Gorąco polecam przedstawienie 

wszystkim miłośnikom teatru! 

 
Rys. 17. „(…)zamieszkała u bogatego, ale pełnego goryczy, 

zdziwaczałego wuja. Jego dom i ogród skrywają  

pewną tajemnicę(…)”. 

KKĄCIK SMAKOSZAĄCIK SMAKOSZA  
Ten dział zawiera oryginalne przepisy kulinarne przesłane przez naszych Czytelników. Wy także prześlijcie 

nam swoje przepisy, byśmy mogli opublikować najciekawsze z nich! Dzisiaj prezentujemy przepis Aiwil. 

PRZEPIS NA ŚWIĄTECZNE PIERNIKI 

Składniki: 230 g masła, 3/4 szklanki cukru pudru, 

1. szklanka miodu, 1. duże jajko, 5 szklanek mąki 

pszennej (można odjąć 2. - 4. łyżek i dodać w to miej-

sce kakao, dzięki czemu pierniczki będą ciemniejsze), 

1. łyżeczka sody oczyszczonej, 2. łyżki domowej 

przyprawy korzennej, szczypta soli. Wszystkie skład-

niki powinny być w temperaturze pokojowej. Przygo-

towanie: 

1. Do naczynia przesiać mąkę, kakao, sodę, przy-

prawę korzenną, sól oraz wymieszać i odłożyć. 

2. W misie miksera utrzeć masło z cukrem pudrem 

na jasną i puszystą masę. Dodać miód 

i zmiksować (jeśli miód jest w postaci stałej, naj-

pierw podgrzać i przestudzić). Dodać jajko 

i zmiksować, do połączenia. Dodać przesiane, su-

che składniki, zmiksować lub wyrobić do otrzy-

mania gładkiej, elastycznej masy. 

 
Rys. 18. Przykładowy wygląd świątecznych pierników- ele-

mentów składowych piernikowych choinek. 

3. Z otrzymanej masy uformować kulę, lekko ją 

spłaszczyć, owinąć folią spożywczą i schłodzić 

w lodówce przez 2. – 4 godziny lub przez całą 

noc. 

U 
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4. Po schłodzeniu odrywać część masy piernikowej 

i wałkować na grubość około 3. – 4. mm, podsy-

pując delikatnie mąką. Wykrawać różnej wielko-

ści gwiazdki, kwiatki lub okrągłe kształty. 

5. Piec w temperaturze 200ºC przez około 8 minut, 

najmniejsze kształty około 4. – 5. minut (w zależ-

ności od wielkości foremek). 

6. Wyjąć, wystudzić na kratce, ewentualnie przy-

ozdobić lukrem. 

7. Uformowane i upieczone kształty mogą być ele-

mentami składowymi piernikowych choinek. Spo-

sób ich przygotowania został zaprezentowany da-

lej. 

PRZEPIS NA PIERNIKOWE CHOINKI 

Składniki lukru, stanowiącego spoiwo przygoto-

wanych wcześniej pierników-elementów choin-

ki:4 białka, 4 szklanki cukru pudru, 2. łyżeczki eks-

traktu z wanilii. Przygotowanie: 

1. W misie miksera ubić białka na sztywną pianę. 

Stopniowo, łyżka po łyżce, dodawać cukier puder, 

cały czas ubijając. Na sam koniec ubijania dodać 

ekstrakt z wanilii. 

2. Formować choinki w taki sposób, że na każdy 

upieczony pierniczek (od największego zaczyna-

jąc) kłaść łyżkę lukru królewskiego (lukru nie ża-

łować, wtedy lepiej wyglądają), rozprowadzając 

po powierzchni piernika i przykrywając kolejnym. 

Z ostatniego, najmniejszego pierniczka zrobić 

gwiazdę, umieszczając ją na szczycie każdej cho-

inki. Odstawić do całkowitego wyschnięcia lukru. 

3. Zapakować jako prezenty. 

Uwagi: 

1. Choineczki nie są zwykle duże, każda razem 

z gwiazdką na szczycie ma około 9. cm wysokości 

(wszystko zależy od liczby foremek w komplecie). 

2. Pierniczki najlepiej przekładać lukrem po tym, jak 

zmiękną, nie jest to jednak konieczne: można je 

dekorować od razu po wystudzeniu. 

3. Opakowane w celofan lub spakowane do metalo-

wych puszek (lub innych szczelnie zamkniętych 

pojemników) można przechowywać wytworzone 

smakołyki bardzo długo - nawet kilka miesięcy. 

Smacznego!!! 

 
Rys. 19. Przykładowy wygląd piernikowych choinek. 
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